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brak zdjęcia
Pasażerowie z orzeczeniem o niepełnosprawności zwracali od dłuższego już czasu uwagę na brak specjalnych
oznakowań w autobusach, które informując miejscu siedzącym dla osób niepełnosprawnych. Twierdzą, że
umieszczenie ich w odpowiednim miejscu jest bardzo prostą rzeczą i powinno to już dawno być zrobione.
Tymczasem okazuje się, że faktycznie o znaczkach można tylko pomarzyć, bo nawet sami kierowcy twierdzą, że od
dłuższego czasu pracownicy PKS nie umieszczają ich nad siedzeniami.
 
W efekcie takiego stanu rzeczy osoby niepełnosprawne skazane są na podróż w uciążliwych warunkach, bo mało
który ze sprawnych pasażerów skłonny jest ustąpić im miejsca podczas jazdy.
 
Dojeżdżam do Cieszyna do pracy i od momentu, kiedy rozpoczął się rok szkolny, jeżdżę na stojąco. Kiedy wysiadam,
nie mam już siły dojść do firmy - żali się mieszkanka Skoczowa i dodaje, że nawet kiedy prosi o ustąpienie miejsca,
pasażerowie nie reagują.
 
Sebastian Wątroba, prezes PKS-u w Cieszynie zapewnia, że już za tydzień każdy autobus zostanie w odpowiedni
sposób oznakowany.
 
Miałem sygnały od pasażerów, że brakuje znaczków. Od razu podjąłem decyzję o ich zakupie i umieszczeniu w
naszych autobusach. Rozumiem, że pasażerowie dotkliwie odczuwali brak tych oznakowań i zapewniam, że sprawa
ta zostanie bardzo szybko załatwiona - informuje prezes PKS-u.
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